
Hanna Banaszak, Zamienionym w gwiazdy
słowa: Jacek Kaczmarskimuzyka: Jerzy SatanowskiUdręczone oczy wznieśNa przestrzeń, którą odpływamNa spokojną nieba tońI na mnie, która cię wzywamNa kruchutkich łódek śladWśród burzyNa ich kadłubyCo przez chwilę trwają jak iskierkaDążąc do zgubyZamienionym w gwiazdyTylko nam w bezkresach lśnićZłudne drogowskazyTezeuszom - wątła nićŚwiatło na manowcachPiosnka na wędrowca głosWróżba na orbitachZ której ktoś odczyta - losStąd spoglądać będziesz w dół -Na ten ocean szczęśćGdzie się w pętlę splata nocI dzień za dniemPojmiesz tu, że ziemia troskJest nieba dnemCoś wycierpiał i coś czuł -Ma cel i sensZamienionym w gwiazdyTylko nam w bezkresach lśnićZłudne drogowskazyTezeuszom - wątła nićŚwiatło na manowcachPiosnka na wędrowca głosWróżba na orbitachZ której ktoś odczyta - losUdręczone oczy wznieśNa szlak spokojnych snówBo już nie zagrożą ciOtchłanie burzOdtąd nie należysz tyDo świata już;I nie zrani ciebie śmiechNi salwa słówZamienionym w gwiazdyTrzeba nam w bezkresach lśnićZłudne drogowskazyTezeuszom - wątła nićTym, co błądzą jeszczePo manowcach nieszczęść w sny -Cóż możemy wysłać?Spadającą iskrę - łzy...
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